
Jeden mens jednotomowy (70 m/m), na stronią tytułowej sł. 6.60, w tekście redakcyjnym zł. 0,50, w dziale ogłoszeniowym za Wiens Jednotomowy (35 m/m) zł. 0,15. 
obne ogłoszenia w dziale ogłoszeniowym pierwsze słowo rtłua*y druk zł. 6,15, dalsze słowa zł. 0,10.
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W Abisynii wre zacięta walka Hauptmann mus! zginać!
LONDYN. Korespondenci wojenni do­

noszą, że zarówno na froncie południo­
wym, jak i na północnym w Abisynji wre 
obecnie zacięta walka.

Oddziały włoskie, które dc.tarły do 
Daggahbur spotkały się z silnym oporem 
dobrze uzbrojonych wojsk rasa Nasibu» 
Abisyńczycy musieli się cofnąć wobec 
przeważających sil włoskich, które zdołały 
zdobyć 40 km. terenu. W nocy jednak 
czarni żołnierze r<*sa Nassibu podjęli kontr­
ofensywę, uwieńczoną pełnym sukcesem. 
Zaskoczeni Włosi ponieśli znaczne straty 
i musieli się wycofać z zajętych pozycyj. 
Stiaty po obu stronach wynosić mają po 
l-00'Ö zabitych.

Z nadejściem głównych sil gen. Grazia- 
iiiego, rozpęta się na tym odcinku bój na 
śmierć I życie.

Na froncie północnym przednie straże 
wojsk włoskich docierają już w pobliże 
miasta Gondar, stolicy bogatego teryto­
rium siad jeziorem Tana. Artylerja włoska 
dotarła juz na odległość 10 kilometrów od 
miasta i nieustannie bombarduje pozycje 
abisyńskię poa miastem.

Dziś łub jutro Włosi mają przypuścić 
generalny szturm, który ma się zakończyć 
wkroczeniem, do Gondaru.

Ważnym sukcesem dla Włochów jest 
zajęcie w ub. niedzielę miasta Sokota i De- 
bąrek. Szczególnie to pierwsze jest ważnym 
punktem strategicznym, tam bowiem krzy­
żują się szlak: karawanowe prowadzące do 
D-essje, Addis Abeby, jeziora Tana i pro­
wincji Godżain.

Celem ofensywy włoskiej —Dessłe.
WARSZAWA. Zaiecie przez Włocnów 

Bardo, będącego cficialna rezydencja suita 
natu Aussy. Dosiada, zdaniem źródeł w to 
sklch. duże znaczenie polityczne ł stcmegi- 
szne. . Sułtanat Aussa graniczy z Sr mali 
francuskiem. Sułtanat Aussa, będący ezę" 
śpią Danka!! był podbity przez Abisyńczy" 
ków w roku 1896. Ludność jego jest wy­
znania muzułmańskiego. Na południe od za" 
jętego przez Włochów osiedla i rezydencji 
w. Sardo znajduje sie część sułtanatu, nada" 
kea się do uprawy roli.

Włoskie kolumny posuwają sie Po li­
niach równoległych w kierunku Dessie — 
Agencja Havasa przypuszcza, iż dawna 
kwatera główna Haile Selassie test celem, 
ku któremu zdażaja od północy i wschodu 
włoskie kolumny. Wojska włoskie, które 
zajęły Sardo, wyruszyły z baz w Assabi i 
ßeilul. znajdujących się nad brzegiem Mo" 
rza Czerwonego na północ od Somali (ran

enskiego. Oddziały te w ciągu kilku tygo­
dni przeszły 350 km. Agencja Stefan! w er 
dzi. iż marsz tych oddziałów Włoskich nie 
ma precedensu w historii kolonizacji całego 
świata. Wolska włoskie musiały masze.ro" 
wać w temperaturze, sięgającej 64 stopni w 
okolicy pozbawianej prawie zupełnie wody 
i produktów żywnościowych. Zaiecie Sar­
do i przejście pustynnych i pozbawionych

wody obszarów mogło być dokonane redy 
nie dzięki ścisłej współpracy z lotnictw era. 
Kolumny włoskie były eskortowane przez 
25 samolotów- które zaopatrywały ie v 
wodę i żywność. Jak donosi Havas z Asma 
ry. lotnicy włoscy rozprószył, grupy Kon 
nicy ab.syńskiej. dzięki czemu kolumn? 
włoskie posuwały sie naprzód me rupotF 
kaiac żadnego oooru.

Śląsk otrzymuje 3,8 miliona złotych z Funduszu Pracy
na roboty publiczne

Gdy nie możecie 
zmrużyć oczu...

postarajcie sie uspokoić wasz system nerwowy. 
Zioła magistra Wolskiego ze znak. ochr. .JPasi" 
vercsa“. zawierające Passiflorę (Kwiat Męki 
Pańskiej) — roślinę o własnościach uspakaiaja" 
cych łagodzą zaburzenia systemu nerwowego: 
nerwice serca, bóle i zawroty głowy, uczucie 
niepokoju oraz sprowadzała krzepiący, natura)" 
ny sen. nie powodując przyzwyczajenia. 
Wytwórnia: MAGISTER WOLSKI. Warszawa, 

Złota 14.

WARSZAWA (tel. wl.) W związku z 
rozpoczęciem sezonu robot publicznych 
Mmister Opieki Społecznej zatwierdził po­
dział kwoty z Funduszu Pracy na zatrud­
nienie bezrobotnych w poszczególnych wo­
jewództwach w całej Polsce. Z przeznaczo­
nych na ten cel 46 mil jonów zł — 9 miljo- 
nów przeznacza się na zatrudnienie bezro­
botnej młodzieży, 5 milionów na budow­
nictwo mieszkaniowe dla Towarzystwa 
Osiedli Robotniczych, 600.0ÖÖ żł ha plany 
regionalne i studja, ;a pozostałą kwotę —

31.400.009 zł rozdzielono pomiędzy woje 
wództwa na roboty prowadzone na ich te­
renach. W podziale tym na rzecz Woje­
wództwa Śląskiego przypadła kwota 3 mi- 
Ijony 800,000 złotych. Jednocześnie po­
szczególne wojewódzkie biura Funduszu 
Pracy poleciły kredytobiorcom natych­
miastowe rozpoczęcie robót. Na poczet 
kredytów kredytobiorcy otrzymali już 
pierwszą ratę w wysokości 10 proc. wy­
znaczonych im .sum. -

Przed konferencją Japońsko-sowiecką
TOKIO, Agencja Domei donosi, że w 

miejscowości Ertaohlotze. leżacei tia poło' 
wie drogi pomiędzy łiunczunem a Czang- 
hn tse. odbyła się konferencja pomiędzy 
iappńskiemi a sowleekiemi władzami woi" 
skowemi. W rezultacie tej koaferencj na 
stąpiło odoreżenie na wschodniej granicy 
M^ndżiiko wywołane przez zajście w /\;ans 
iin'tse. Wbrew Powszechnemu oczek’wa* 
niu konferencja Odbyła sie w przyjaznej 

Sztabowi oficerowie arm-., ko-

reańskiei spotkali dowódcę sowieckiego 
garnizonu granicznego i jego oficerów w 
Ertaobiotze na terytorium Mandżuku Ja" 
pończycy stoia na stanowisku, że incydent 
w Cza-ngiintse winien być zlikwidowany 
przez władze lokalne obu stron. Przedsta­
wiciele armii sowieckiej przyrzekli i-uoby 
wydać zwłoki lekarza i żołnierza japoń­
skiego. którzy zostali ranni podczas uf tat" 
nich zajść i uprowadzeni ną terytorium so­
wieckie gdzie ich zamordowano.

Jak glosowano w Niemczech
BERLIN. Przy olbrzymiej większości 

głosów, które, padły za kanclerzem H.tle- 
rem na terenie catej Rzeszy, zachodzą je­
dnak pewne, skądinąd nieznaczne, lecz cha 
rakterystyezne różnice w ilości oddanych 
głosów w poszczególnych okręgach- Notu­
jemy też. pón‘żei niektóre cyfry: najmniej 
stosunkowo głosów padło za kanclerzem 
Hitlerem w Hamburgu — 95 procent. Dal" 
szerni okręgami, gdzie odsetek głosujących 
za kanclerzem był stosunkowo najmniejszy 
sa koleino: Lipsk 97.4. Chemnitz Zwikau 
98 proc. Frekwencja głosujących, czyli pro­
cent głosów oddanych w stosunku do licz­
by uprawnionych do głosowania, był naj­
mniejszy w tych samych okręgach, a wiec 
w Hamburgu 97,6. w Lipsku 98.8. w Chem 
nitZ-Zwikau 98.7. Zaznaczyć należy, że 
wspomniane okręgi były w swoim er?sie

główna siedziba elementów komunistycz­
nych i komunizuiacych. Równ'eż w samym 
Berlinie, gdzie w niektórych dzieło each 
żywioły skrajnie radykalne odgrywały zna­
czna role. odsetek głosów-oddanych za Kan­
clerzem. jest nieco mniejszy, niż gdreitr 
dziej: W okręgu Berlin West — 98,5, Berlin 
Ost — 98.2. Frekwencja 97,9 i 98,3. Nato­
miast najbardziej zbliżony do najwyższej 
granicy 100 oroc. odsetek, głosujących za 
kanclerzem 99,9 zanotowano w okręgu Rein 
pflaz — Saar (frekwencja również 99.9) 
Dalej najwięcej głosów tfadło za Kancie zem 
w okręgu Koblencja — Trev’r ^9 3 (f-ek" 
wenbia 99,9). Chodzi tu o te właśnie okręgi 
(Zagłębię Saary. Nadrenia), które były w 
ostatnich czasach terenem doniosłych po­
sunięć rżadu Trzeciej Rzeszy na terenie 
międzynarodowym. ■

Anglja buduje nowe pływające fortece.
LONDYN. Ministerstwo marynarki postano­

wiło powiększyć w roku bieżącym flotę wojen­
ną o 2 pancerniki, 5 krążowników jeden lotni­
skowiec, 12 kontrtorpedowców i pewną ilość ło­
dzi podwodnych. Ęfdą to największe zamówie­
nia floty brytyjskiej od czasu wielkiej wojny. 
Ogólny tonaż zamówionych okrętów wojennych 
wynosi 175,000 tern.

Ruch statków w porcie gdyńskim.
GDYNIA, W okresie od 16 do 22, bm. weszło 

do portu gdyńskiego. 79. statków, o pojemności 
95,154 ton, wyszło zaś 78 jednostek o 91,351 ton. 
Bandera polska zajęła-drugie miejsce za szwedz­
ką, Ogólmy przeładunek towarów w tygodniu 
sprawozdawczym wyniósł 124.992 t. z. czego na 
import przypada 21.308 Ł, na eksport zaś 
103,683 Ł

Hauptmann przypuszczalny morderca i jego 
ofiara dziecko Lindibergha.

*
NOWY JORK. Los Hauptmanna zdaje się 

być ostatecznie przypieczętowany, bowiem sąd 
w Trenton po 5-godzinnej naradzie ostatecznie 
odrzucił ponowną prośbę Hauptmanna o ułaska­
wienie. Także i gubernator Trenton zrezygnował 
z wszelkich wysiłków ratowania skazańca, a co 
dziwniejsze, jawnie go potępił, ,

-——O-------
Przyśpieszone postępowanie karno­

administracyjne za wykroczenia.
WARSZAWA (tel. wł.) Wczoraj ogł-os-zono 

urzędowo rozporządzenie Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych ' i Ministerstwa Sprawiedliwości 
wprowadzenie z dniem 1 kwietnia przyśpieszo­
nego postępowania karno-administracyjnego w 
sprawach o niektóre wykroczenia przeciwko art 
28 i 40 prawa o wykroczeniach. Artykuły te 
przewidują karę aresztu do 2 miesięcy lub grzy­
wny do 2.000 złotych za zakłócenie porządku 
publicznego, krzyki, hałasy lub alarmy i karę 
aresztu do 3 miesięcy lub grzywny do 3.000 zło­
tych za wykroczenie przeciwko przepisom o wy­
robie, sprzedaży, przechowywaniu, używaniu 
lub przewożeniu materjałów wybuchowych, łat­
wopalnych, broni i amunicji.

Przyśpieszonem postępowaniem kamo-admi- 
nistraeyjnem objęte są również wykroczenia 
przeciwko art. 44 i 49 prawa o broni, amunicji 
i materiałach wybuchowych, które przewidują 
karę areszt- do 6 miesięcy lub grzywny do 5.000 
złotych za bezprawne wyrabianie, posiadanie, 
przechowywanie lub sprzedawanie' broni palnej 
lub amunicji.

Akcja za zreformowaniem armii 
francuskiej.

PARYŻ „Echo de Paris“ w dałs-zym ciąga 
prowadzi kampanję za zreformowaniem armii 
francuskiej Autor artykułu, specjalista od spraw 
wojskowych. Pironneau domaga się utworzenia 
specjalnego korpusu żołnierzy zawodowych, 
wyposażonego w najlepsze i najszybsze środd 
diziałama. Zasada narodu uzbrojonego wydaje 
się p. Pironneau coraz bardziej niewystarcza­
jąca W razie nagłego ataku konieczne jest po­
siadanie pierwszej poważnej siły opora Te silę 
może dać, zdaniem autora, tylko armia specja­
listów zawodowych t
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[Wyjazd dziewcząt do Jastrzębia - 
/Zdroju.

W czwartek. 2"go ban. wyjeżdża 50 dziew' 
czat, zakwalifikowanych przez lekarzy szkol­
nych do uzdrowisk, na 4"ro tygodniowa kaucję 
do naszego Sanatorium dla dzieci miasta Ka­
towic w Jastrzębiu-Zdroju. Rodzice dzieci win 
ni stawić sie z nimi. w tym dntou punk vualnie 
o godz. 7 na dworcu w Katowicach, w hak II.

Dotacje na regulację rzek.
Fundusz Pracy woj. kieleckiego przeznaczy? 

ca regularne Brynicy i dokończenie rzeki Przear 
szy kwotę 350 tys. zt. Przy robotac.li tych zo­
staną zatrudnieni bezrobotni z Szopienic i So­
snowca

Zagrożony dom w Michałka wicach.
Ostatnio Okręg Urzędowy zmuszonym by? 

zarządzić delożowanie mieszkańców w isdnypi 
z domów w centrum gminy, stawiając warunek, 
żeby właściciel w najkrótszym czasie usuną? 
niebezpieczeństwo życia, lakiem grozi stan bor 
dowlany budynku. Obsunięciu uległa jedna ścia* 
ma muru; obeszło sie jednak szczęśliwie bez 
wypadku z ludźmi.

Repertuar Teatru Domu Ludowego 
w Chorzowie.

Piątek, 3 bm o godz. 20'ei gościnny występ 
ffeatru Polskiego z Katowic „Powrót mamy“, 
komedia w 3 aktach Marii Jaoorzewskiel'PawM' 
kowskiei. w reżyserii reżysera teatrów TKKF. 
w Warszawie Karola Borowskiego.

Zebranie organizacyjne obchodu święta 
3 go Maja w Chorzowie.

W czwartek 2 bm. o godz. 19,30 w sali po­
siedzeń Rady Miejskiej w Chorzowie odpędzie 
sie zebranie przedstawicieli m.ęjscowycb Wadź. 
urzędów-, praż orgapjzacyL.polskich. ceI.em_.zor
zanizowa^^ebcho#' &*&& & -W. -
Ch9T^_- _ '
Zjazd gospodarczo - społeczny NChZP

W niedziele, 5 bm. odbędzie się w Cn-orzo" 
wie zjazd gospodarczo-społeczny, zorganizowa­
ny przez Żarz ad grodzki ; Rade grodzka NvhZP 
w Choro w, e. Na zjazd oroszeni sa członkowie 
Kói NChZP. oraz członkowie wszystkich związ­
ków uznających zasadę współpracy z Rządem 
Program prac Zjazdu lest bardzo bogaty i jest 
nastawio-ny specjalnie tia aktualne zagadnienia 
miasta Chorzowa. Przy organizacji Zjazdu wy­
chodził Kom.tet organizacyjny z założenia, że 
należy wydostać z terenu wszystkie niedoma­
gania i bolączki, które utrudniała prace gospo­
darcza i społeczna na terenie, by i© wspg rym 
wysiłkiem usuwać i w ten sposób przyczyn.ać 
sie do stałego podnoszenia pozioma życia go­
spodarczego i społecznego w mieście Plenarne 
usiedzenie Zjazdu o godz. 11 odbedz.e się w Do­
mu Ludowym przy ul. Sienkiewicza. Obiady 
Komisy! Zjazdowych odbędą sie w Szkol© Han­
dlowej, przy ul. Urbanowicza, gdzie również 
odbędzie sie w auli zamkniecie Zjazdu Ze wzglę 
du na ważność obrad Zjazdu prosi Rada Grodz­
ka NChZP. o jaknajlicznieisży udział, społeczeń­
stwa. Zaproszenia i program Zjazdu można je­
szcze otrzymać w Sekretariacie NChZP. w Cho­
rzowie przy ul. Jagiellońskiej 6.

Obywatele Ochojca wznoszą kościół
Dawno już nurtowała wśród społeczeństwa 

Ochojca myśl wybudowania u siebie kościoła. 
Rzucone obecnie hasło zrealizowania tej myśli 
znalazło wśród miejscowego społeczeństwa cał­
kowite uznanie.

Zebrani w tym celu w dniu 80 marca br. 
obywatele Ochojca powołali do życia Komitet 
Budowy Kościoła w Ochojcu (poczta Piotrowice 
Śląskie), w skład którego weszli: jako prezes 
emerytowany podprokurator p. Emanuel Sojka 
(zwołujący) oraz wiceprezes b. naczelnik okrę­
gowy p. Józef Zembok, sekretarz urzędnik wo­
jewódzki p. Józef Iwanecki, jako zastępca se­
kretarz sądowy p. Sylwester Pogorzałek, skar­
bnik kupiec p. Alojzy Mańka i ławnicy: pp. Wil­
helm Gawlik, Ludwik Rogosz, Kawkowa Fran­
ciszka; do komisji rewizyjnej wybrani zostali 
pp. Chromik Alojzy, Haiberlingowa Ludwika i 
Rzychoń Andrzej, jako ich zastępcy pp. Rygiel 
Józęf i Rogosz Piotr.

Przychylne nastawienie i życzliwe ustosun­
kowanie się społeczeństwa Ochojca do projektu 
wzniesienia, choćby skromnego kościoła,, uzasa­
dniona jest miejscowemi warunkami łokalnemi, 
gdyż dzielnica ta spowoda znacznej odległości 
od centrum gminy Piotrowice wykazuje w swem 
życiu zupełną samodzielność.

Aczkolwiek Komitet zdaje sobie dobrze, spra­
wę i rozumie dość trudne warunki finansowe o-

becnych czasów, to jednak żywi nadzieję, że 
znajdzie wśród całego społeczeństwa Ochojca 
zupełne zrozumienie i poparcie w zrealizowaniu 
tak wzniosłego celu.

Kurja Biskupia w Katowicach przyrzekła 
pomóc w zrealizowaniu myśli i odnosi się do pro­
jektu bardzo przychylnie.

Komitet. Budo wy Kościoła w Ochojcu zwraca 
się tą drogą do wszystkich organizacyj, jak ró­
wnież obywateli Ochojca i Piotrowic z gorącym 
apelem i prośbą o okazanie Komitetowi ze swej 
strony moralnego i materjalnego poparcia; za­
rząd uprasza p. prezesów wbżystkich organiza­
cyj o powiadomienie członków, że powołany zo­
stał Komitet który rozpoczął pfs.ce, i o wezwa­
nie ich do składania choćby najskromniejszych 
ofiar i datków, czy przeprowadzenie zbiórek za­
równo na terenie organizacji, jak i w czasie u- 
rządzanyeh imprez i zabaw.

Komitet ma do dyspozycji kilka parcel pod 
budowę kościoła z których tę najlepszą (poło­
żoną w środku Ochojca) upatrzono sobie juiż na 
zebraniu w dniu. 80 marca br,

Po zamianowaniu dla Ochojca przez Kurję 
Biskupią w Katowicach ks. proboszcza, Komitet 
przystąpi natychmiast do kupna parceli i roz­
pocznie budowę kościoła jeszcze w roku bieżą­
cym. Za wszelką pomoc Komitet, składa tą dro­
gą już z góry staropolskie „Bóg zapłać“.

Młodzież Szkoły Marynarki Wojennej w Nowym Jorku uczciła dzień swego- patrona św.' Pä^
tryka wielką paradą wojskową. .

Ofiara tragicinego wypadku

Targ w Mikołowie.
Następny targ na bydło i konie odbędzie się 

w Mikołowie w piątek 3 bm.

Z posiedzenia rady ihiejskiej Bierunia 
Starego.

Onegdai odbyło się posiedzenie Rady Miej­
skiej. na którym załatwiono sprawy natury go­
spodarczej i lokalnej, M. im. dokonano wyooru 
członków Komisji Mieszkaniowej w składzie pp: 
Byok, Wieczorek. Ryguła i Karwat. Rada przy­
jęła sprawozdanie komisji w sprawie pertrakta­
cji z Fabryka Celulozy Czułów ; upoważniła 
Magistrat do zawarcia 'umowy. W sprawie wy­
kończenia planu rozbudowy miasta uchwaliła tą 
sprawę przedłożyć na następne posiedzenie z 
równoczesnem upatrzeniem kredytów na ten cel, 
Zaakceptowao wydatek na roboty przy moście 
do Świerczyńca. Poza tern uchwalono leszcze 
inne sprawy osobowe, poczerń posiedzenie zam­
knięto. W ostatnich dniach oddano w użytek 
k.erownictwu szkoły nowy gmach szkony. Wnę­
trze budynku jest urządzone z wszekim kom­
fortem (centralne ogrzewanie, urządzenie wo­
dociągowe i inne) Rada miejska uchwaliła sub­
wencję 500 zł na odrestaurowanie starego ko­
ściółka św. Walentego i 500 zł na o-oarkaviuwa" 
mie koścoła parafialnego oraz 500 zł na mecz 
Przysposobienia Wojskowego i Wychawama Fi­
zycznego.

Zagajnik w płomieniach.
W nocy z 29—30 marca br wybuchł pożar 

w zagajniku Zakładu Psychiatrycznego w Ry­
bniku. Pożar został ugaszony przez robotników 
Dochodzenia wykazały. , e pożar powstał od nie­
dopałka papierosa porzuconego przez nieznanego 
przechodnia.

Feliks Lakśberger, zam. w Bielsku przy 
ul Młyńskiej 9 ™ padł onegdaj ofiarą tra­
gicznego wypadku. Laksberger zajęty byl 
we własnem mieszkaniu jakiemiś czynno­
ściami technicznemu Zajęty pracą nie zwra­
cał uwagi na konieczność zachowania środ­
ków ostrożności ze względu na fakt, że 
przechowywał w domu beczkę karbidu. W 
pewnej chwili do beczki karbidu wpadła 
iskra, wywołując straszliwą eksplozję. — 
Beczka karbidu Wyleciała w powietrze. — 
Mieszkańcy domu zaalarmowani detonacją

pośpieszyli Laksbergerowi z pomocą. Nie- 
szęśliwy leżał w kałuży krwi nieprzytom­
ny. W czasie eksplozji odniósł cały szereg 
ran na calem ciele, przyczem siła wybuchu 
była tak wielka, że Laksberger stracił pra­
wą rękę, którą urwał mu odłamek beczki. 
Rannego w stanie beznadziejnym przewie­
ziono do szpitala miejskiego w Bielsku. —• 
Policja prowadzi dochodzenia celem wy­
jaśnienia co było przyczyną straszliwego 
wybuchu. Od Laksbergera nie zdołano je­
szcze wydobyć żadnych zeznań. 
ii».... ............. mm...■minii

Odpust M. B. Bolesnej w Rybniku.
W piątek, 3. kwietnia przypada w 

starym kościele odpust M. B. Bolesnej. 
W czwartek od godz. 3 po poi. słucha­
nie spowiedzi, o godzinie 7 wieczorem 
nieszpory. W piątek o godzinie 6 na­
bożeństwo w starym kościele, o godzi­
nie 7,30 w nowym kościele, o godz. 10 
w starym kościele suma z wystawie­
niem i kazaniem. Po południu o godz. 
2-giej Droga krzyżowa, następnie nie­
szpory. Uprasza się o liczne przybycie 
wiernych z okolicy na ten odpust.
Wykłady rekolekcyjne dla inteligencji.

W Domu Misyjnym Tow. Słowu Bo­
żego w Rybniku odbywają się od ponie­
działku 30 bm. do soboty, 4 kwietnia 
wykłady rekolekcyjne i to o godz. 5 po 
południa dla Pań, o godzinie 7 dla Pa­
nów. Zaprasza się na te wykłady wszy­
stkich Panów i Panie, jak i z inteligen­
cji i wszystkich urzędników państwo­
wych i prywatnych.

Nabożeństwo i zebranie Kat. Stow, 
mężów w Rybniku.

W niedziele, dnia 5 kwietnia odbę­
dzie się na sumie uroczyste nabożeń­
stwo na cześć św. Józefa na intencję 
Kat. Stow, mężów w Rybniku spowodu 
imienin ks. asystenta Thief ego z ofiarą.

Po sumie odbędzie sie w Domu parafial­
nym miesięczne zebranie, na które się 
członków o iaknajliczmeiszy udział u- 
prasza. Na porządku obrad między in- 
nemi wybór delegatów na walny zjazd 
do Panewnika, który się odbędzie w 
dniu 19. kwietnia.

Porządek nabożeństw w Palmową 
Niedzielę w Rybniku.

W Palmowa Niedzielę jest rano o 
godzinie 6,30 nabożeństwo w nowym 
kościele, o godzinie 8.30 w -starym ko­
ściele, o godzinie 9,15 święcenie palm 
przed starym kościołem, następnie pro­
cesja od starego kościoła do nowego 
kościoła. W nowym kościele o 10,15 
suma. Msza św. szkolna w te niedzielę 
wypadnie. Po południu o godzinie 2 
Droga krzyżowa, następnie kazanie po­
stne.

Wpisy do I szej klasy gimnazjalnej 
w Cieszynie.

Wpisy do klasy l ei chłopców i dziewcząt 
w obu g.mnazjach państwowych w Cieszynie, 
ti. Państwowego Gimnazjum im A. Osuchów- 
sikiego na PI. Słowackiego i Matematyczno przy 
rodniczego na PI. Ks. Loodzina. odbywać się 
beda w czasie od 15 do 25 kwietnia br„ cod/ien 
n.e od godz. 8"mei do 13-te.Lw kancelariach obu 
zakładów Do wpisów winni zgłaszać się rodzi" 
ce osobiście i przedłożyć ostatnie świadectwo 
szkolne metrykę wodzenia i św.adectwo szcze" 
pienia ospy.

Straszliwy cios w plecy
Na jednej z ulic w Makoszowach do. 

szło onegdaj do krwawej rozprawy na tle 
nieporozumień i zemsty osobistej. Z jednej 
strony wystąpili Jan Zagracki i Karol Her- 
man, a z drugiej Wiktor HymeL W czasie 
bójki Hymel dobył noża i zadał Zagrać- 
kiemu straszliwy cios w plecy. Zagracki 
jednak nie stracił przytomności, lecz razem 
z Hermanem rzucił się na nożowca, zadając 
mu szereg obrażeń. W rezultacie krwawej 
bójki wezwano karetkę pogotowia, gdyż 
okazała się potrzeba odwiezienia do szpi­
tala i Zagrackiego i Hymla, u którego le­
karz, oprócz wielu ran powierzchownych, 
stwierdzi! złamanie trzech żeber. Stan Hy­
mla jest bardzo groźny. Życiu Zagrackiego 
nie zagraża poważniejsze niebezpieczeń­
stwo. Policja spisała na miejscu protokui 
zajścia i prowadzi obecnie dalsze dochodzę 
nia.

Wypadki na kopalniach
W kopalni „Wolfgang-Wawel“ w Ru- 

dzle oberwały się wczoraj ze stropu wię­
ksze zwały węgla, które zasypały 24-letnie- 
go robotnika Pawła Kazika. Nieszczęśliwy 
robotnik doznał szeregu ogólnych potłu­
czeń. — Podobny nieszczęśli /y wypadek 
wydarzył się w podziemiach kopalni „Lech“ 
w Nowej Wsi, gdzie bryła węgla, oberwana 
ze stropu, zmiażdżyła górnikowi Alfredo- 
wl joachimskiemu rękę i nogę.

Uruchomiony zakład 
pracy

Dnia 1 kwietnia uruchomiona zostanie 
plóczka blendy przy kopalni rudy cynko­
wej, należącej do zakładów HoherJohego w ; 
Brzóz,owicach-Kamieniu. W związku z tern 
przyjęto do pracy 304 robotników. Piecz­
ka była nieczynna ód roku 1932.

Plaga dzików

ku . lat gromady dzików, które , gnieżdżą się w 
lasach rybnickich — urządzają wyprawy na po­
la, wyrządzając wielkie szkody.

Ogromne stada dzików, to prawdziwa plagą 
rolników rybnickich. Najwięcej zwierząt znaj­
duje się w lasach ks. Raciborskiego. Należało- 
■by. urządzić większe polowanie, którdby szko­
dników tych trochę przetrzebiło.

Kopalnia „Hoym” 
chce redukować

W dniu wczorajszym Komisarz demo- 
bilizacyjny w Katowicach rozpatrywał 
wniosek redukcyjny kop. „Hoym“ w Nie- 
dobczycach (p. Rybnik). Komisarz demo- 
bilizacyjny po wywodach stron oświad­
czył, że decyzję w sprawie wniosku wyda 
dopiero po zbadaniu sprawy na miejscu,
Z ramienia rady zakładowej na konferen­
cji obecny był radca p. Słomka,

Śmierć z powodu 
zderzenia rowerów

W marcu ubiegłego roku wydarzył się na 
szosie w Stanowicach w powiecie rybnickim tra­
giczny wypadek: zderzyli się jadący naprzeciw 
sobie rowerzyści Sładek z Chwało wic i Palica 
z Żor.

Rowerzysta Sładek upadł tak nieszczęśliwie, 
że poniósł śmierć na miejscu, doznając załama­
nia czaszki i przekrwienia mózgu.

Dochodzenia wykazały, że winę wypadku 
poniósł Palica wskutek szybkiej i nieprzepiso­
wej jazdy.

Palica stanął przed sądem w Rybniku, któ­
ry skazał go na pół roku więzienia z zawiesze­
niem 3 lata.

Nowa prowokacja 
niemiecka

Grapa osobników z Rybnickiej Kuźni, refcra 
tających się z pośród miejscowej "mniejszości 
niemiecki ej pozwoliła sobie w ub. poniedziałek 
na zuchwałą prowokację. Mieszkańcy Rybnic­
kiej Kuźni zauważyli na jednem z większych 
drzew wiszącą olbrzymią flagę hitlerowską z 
swastyką. Prowokatorzy chcieli w ten sposób 
zademonstrować swą ..radość“ z powodu zwy. - 
cięstwa wyborczego Hitlera. Flagę ściągnięto, 
zaś policja wszczęła w tej sprawie śledztwo. 
Mamy nadzieję, że sprawców tej zuchwałej de. 
monstracji policja zdoła ująć i poskromić nieco 
ich entuzjazm,
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Treść zagajającego przemówienia P, Wojewody Grażyńskiego. — Przebieg walnego zebrania LOPP.

31 marca odbyło się w Katowicach Walne jednogłośnie nietylko udzielić Zarządowi; abso-1

Zgromadzenie Śląskiego Okręgu Wojewódzkie­
go L. 0, P. P., w którem. wzięli udział delegaci 
poszczególnych Obwodów Powiatowych i równo­
rzędnych oraz licznie zabrani przedstawiciele 
władz, urzędów i organizacyj społecznych.

Zebranie zagaił dłuższent przemówieniem Pre­
ises Okręgu Wojewódzkiego Śląskiego L. O. P. 
P. Wojewoda dr. Michał Grażyński, który zo­
brazował dorobek L. O. P. P. na Śląsku w ciągu 
roku 1935. Na wstępie podkreślił, że rok ubiegły 
przyniósł nowe piękne wyniki pracy, które tem- 
fcąrdziej zasługują na podkreślenie, że uzyskane 
zostąły w warunkach trudnych choćby ze wzglę­
du na przeszkody z jakiem! spotyka się praca 
społeczna spowodu trwającego od kilku lat kry­
zysu. Na dowód osiągniętych rezultatów przyto­
czył przedewszystkiem bardzo poważny przyrost 
członków, wyrażający się cyfrą 33.867, oraz fakt, 
ie preliminarz budżetowy został w dziale docho­
dów przekroczony o 52 proc. Wyniki te sprawi­
ły, że Okrąg śląski liczący zgórą 167.006 człon­
ków, co stanowi 13 proc. ludności Województwa, 
znalazł się bezapelacyjnie na czele wszystkich 
Okręgów Wojewódzkich LOPP. w Polsce, prze­
wyższając je tak liczbą członków jak i sumą u- 
zyskanych wpływów. Omówiwszy pokrótce wa­
żniejsze prace w działach propagandy, lotnictwa 
i obrony przeciwlotniczo-gazowej, stwierdził, że 
dały one wyniki doskonałe i są zapowiedzią 
rozwoju na przyszłość. Zakończył swe przemó­
wienie zapewnieniem, że Okrąg śląski nadal bę­
dzie zmierza! do tego, by zajmować.w L. O. P. P. 
stanowisko przodujące i pracować jak najowoc­
niej nad przygotowaniem obrony Państwa a do­
wodem tego wysiłku są liczne a bardzo ważne 
prace, które przewidziane są w programie dzia­
łalności na rok 1936. Z prac tych na podkreśle­
nie zasługuje zorganizowanie przez Okrąg 
pierwszego utrzymywanego przez L. O. P. P. 
ośrodka wyszkolenia lotniczego, jaki powstanie 
aa wybudowanem przez Śląski Okrąg drugiem 
już lotnisku w Aleksandrowicach pod Bielskiem.

Następnie pod przewodnictwem Dyrektora 
Sen. Inż. A. Ciszewskiego potoczyły się dalsze 
obrady, w ramach których Sekretarz Zarządu 
Okręgu radca T. Słupczyński złożył „ obszerne 
sprawozdanie rzeczowe z prac w roku 1935 a 
Skarbnik Dyr. Dr. J. Zagórowski przedstawił 
sprawozdanie finansowe. Z ogłoszonych wyni­
ków podkreślić należy, że szczególnie piękne re- 
taty pracy zaznaczyły się w dziedzinie modelar­
stwa lotniczego, szybownictwa, lotnictwa silni­
kowego i obrony przeciwlotniczo-gazowej. 0- 
krąg wyszkolił nowe zastępy instruktorów mode­
larstwa, stworzył dla nich warsztaty i licznemi 
subwencjami w postaci sprzętu i materjalów, u- 
m.ożliwił przeprowadzenie poważnej liczby kur­
sów, które ukończyło 1.200 uczn. Poziom mode­
larstwa śl. zaznaczył się zdobyciem 3 czołowych 
nagród na zawodach ogólnopolskich. Na szybo­
wnictwo wydano b. poważne kwoty, zakupując 
za nie sprzęt szybowcowy przeznaczony dla 
szkoły szybowcowej na górze Chełm oraz finan­
sując szkolenie członków L. O. P. P. Ogółem na 
koszt Okręgu wyszkolono 124 pilotów szybow­
cowych kat. A i B oraz 11 kat. C. Aeroklubowi 
Śląskiemu wpłacono 12.000 zł tyt. udziału w 
Wkupię 2 nowych maszyn oraz przydzielono 2 
samoloty R. W. D.-8 zakupione ze składek na 
Challenge wartości około 45.000 złotych. Ukoń­
czono całkowicie lotnisko w Bielsku, które w 
najbliższym czasie zostanie oddane do użytku. 
W zakresie obrony przeciwlotniczo-gazowej 
prowadzono prace w ustalonych już formach 
kładąc przedewszystkiem nacisk na intensywne 
szkolenie ludności, szkolenie i organizowanie 
służb obrony przeciwlotniczej, zaopatrzenie te­
renu w sprzęt i szkolenie instruktorów.

W programie prac poza wymjeiikmem już 
organizowaniem szkoły pilotów motorowych na 
uwagę zasługuje przejęcie przez L. O. P. P. w 
zupełności akcji szybowcowej oraz organizacja 
sportu spadochronowego.

Walne Zgromadzenie zarówno program prac 
jak i złożone sprawozdania przyjęło bez zastrze­
żeń i na wniosek Komisji Rewizyjnej uchwaliło

łutorjum, ale wyrazić mu podziękowanie 
fiaroą i tak owocną pracę.

Po ustąpieniu stosownie do postanowień sta­
tutu 3 członków Zarządu Walne Zgromadzenie 
wybrało w ich miejsce Dyr. Inż. AL Ciszewskie-

zydenta miasta Dr. Adama Kocura. Poza tern 
skład Zarządu pozostał bez zmian z Prezezem 
Dr. Michałem Grażyńskim, Wojewodą Śl. na 
czele. Miejsce przeniesionego do Lwowa Dyr. 
Grossera zajął poprzednio wchodzący już w 
skład Zarządu Dr. Wilhelm Seidler, przyjmując

go, Marsz. Karola Grzesika oraz ponownie Pre- j godność Wiceprezesa Okręgu.

Angielski krążownik flagowy „Quen Elisabeth“, na którym dowódca angielskiej floty śródżiem- 
nomorskiej,. admirał Wiljams Fisher, dokonał ostatniego przeglądu tej floty, przed wyjazdem 
do Anglji,. gdzie obejmie skolei dowództwo nad flotą wojenną stacjonowaną w. porcie. Ports-

month.

O zniesieniu podatku wojskowego

Żydzi chcieli zlinczował 
neofitkę

Przed kilka, dniami miasteczko Wol­
brom (powiat Olkusz) było świadkiem de­
monstracji miejscowych żydów z powodu 
przejścia na katolicyzm żydówki Telci 
Szpegtyger. Gdy'neofitka wraz z nowoza- 
ślubionym mężem Romanem Krzemieniem, 
z zawodu stolarzem, wracała z uroczystości 
ślubnych z Kielc, zebrał się wielki tłum ży­
dów, którzy usiłowali zlinczować Krzemie­
niowy. Manifestantów rozpędziła policja. 
Kodzbja Szpegtygerów uroczyście „wyklę­
ła“ Tekię, a prócz tego tata Lejbuś z zem­
sty niesłusznie oskarżył swą córkę o kra­
dzież400 zł., zegarka i wielu innych przed­
miotów.

Na posiedzeniu sejm-u. dnia 20 bm. 
pos. Wołyński wniósł projekt ustawy o 
zniesieniu podatku wojskowego.

W uzasadnieniu projektu powiada 
pos. Hołyński. że podatek wojskowy 
przynosi w sumie razem zaledwie około 
200 000 zł. rocznie. Ściągnięcie tego po­
datku kosztuje stosunkowo dużo. Co 
gorsza, podatek ten opłacała jedynie lu­
dzie najbiedniejsi, zwłaszcza na wsiach. 
Z tych względów wiec niema celu pod­
trzymywania tego podatku i właściw- 
szem będzie zniesienie, aniżeli podtrzy­
mywanie go.

Wniosek ten powita ludność wiejska 
z zadowoleniem. Jeśli bowiem chodzi o 
sposób ścigania tego podatku, to w wie­

lu okolicach kraju bvł on tego rodzaju, 
iż przyczyniał sie aż nadto skutecznie 
do szerzenia rozgoryczenia w najszer­
szych kołach ludności. Pp. sekwestrato- 
rzy, zwłaszcza na kresach wschodnich, 
tłumaczący przeważnie na bardzo „swo­
isty"* sposób przepisy obowiązujące, do­
konywali zajęć mienia ojca biedaka ża 
niezapłacony przez jego syna, bezrobot­
nego, również biedaka, podatek wojsko­
wy, choć przecież nie ojciec miał ten 
podatek płacić tylko syn.

Uchwalenie wniosku pos. Hoiyńskie- 
go położy nareszcie kres nadużyciom. 
Oby tylko sejm z uchwaleniem . tego 
wniosku nie zwlekał.

Jeszcze żyje miljon 
ludożerców

Znany antropolog dr. Amersville z E- 
dynburga wydał dzieło, wykazując, iż obe­
cnie żyje na święcie miljon ludzi, którzy 
stale, regularnie lub też „okazyjnie“ żywią 
się mięsem ludzkim. Dr. Amersville pod­
kreśla, że podczas wielu swych podróży po 
świecie sam osobiście przekonał się o utrzy- 
mującem się dotąd ludożerstwie. Szczegól­
nie wiele wypadków ludożerstwa skonsta­
tował dr. Amersville w różnych częściach 
Afryki środkowej i na morzach południ», 
wych, np. na wyspach Fidżi.

Jedno z największych 
bankructw w Polsce
Badanie ksiąg zlikwidowanego ostatnio 

we Lwowie banku pod nazwą „Polski Bank 
Przemysłowy“ wykazało, że jest to jedno 
z największych bankructw bankowych w 
Polsce. Pasywa wynoszą 12 rnilj. złotych. 
Poza skarbem państwa i Ubezpieczalnią, 
inni . wierzyciele nic nie dostaną.

Niebywały atak na pociąg
Z Przemyśla donoszą, że między stacja­

mi Radymnem a Żurawicą szajka bandycka 
z kilku osób złożona, dokonała zuchwałego 
napadu na pociąg pośpieszny, idący do 
Lwowa. Rabusie upatrzyli sobie wagon ba­
gażowy, z którego zerwali plomby i po­
częli z niego wyrzucać skrzynie z towara­
mi. Pomiędzy nimi a obsługą kolejową 
doszło do wymiany strzałów, poczem na­
pastnicy zbiegli.' Policja przemyska poszu­
kuje sprawców tego iście meksykańskiego 
napadu.

Nielada sensacja
W Warszawie, jak donoszą, wpłynęła 

do władz sądowych skarga jednego z miej­
scowych adwokatów wskutek polecenia 
przybyłego do stolicy adwokata chińskiego, 
która ma tło wręcz niesamowite. Skarga 
jest skierowana przeciw kupcowi warszaw­
skiemu J., który ma naogól dobrą opinj 
Zarzuca mu się jednakże, ie przed laty bę 
dąc w Chinach, brał jakoby udział w por-, 
waniu synka bogatego przemysłowca chiń­
skiego w Nankinie, za którego ten musiał 
złożyć potem znaczny wykup. Na jakiej 
podstawie opierają się zarzuty skierowane* 
przeciwko kupcowi warszawskiemu i czyj 
nie zachodzi tu wogóle jakaś mistyfikacja,, 
wykażą dalsze dochodzenia, których wyJ 
niku stolica oczekuje z niemałem zairitere-' 
sowaniem.
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droga była Kładka w tein miejscu. Potem 
straciłem przytomność i nieprędko ją odzy­
skałem.

Umilkłem. Nastała krótka chwila ciszy, . 
przerwanej zapytaniem Harvcy‘a:

I oq dalej? Co się stało z Miss Narde-
witz?

Lotte wyręczyła mnie, w odpowiedzi.
— Ja reszty dopowiem On nadrabia mi­

ną, ale' rozmowa go meczy. Zresztą on mógł-. 
bv wam opowiedzieć tylko to, co sam słyszał 
ode mnie-

— A, to stanowczo wole słuchać pani. Be- >: 
dzie to towar niejako z „pierwszej reki“. — 
Precz z pośrednikami! Chcemy kupować u 
źródła.

Dowcipy Harvey'a wywołały żywiołową 
wesołość u Lou Thevet. Lotte przeczekała 
chwilę, potem zaczęła mów ć:

— Przedewszystkiem muszę uzupełnić je­
dno miejsce opowiadania Andrzeja. Mogłoby 
się wam wydać niezrozumiałe, skąd wzięłam 
sztylet, który mi oddał tak nieocenioną przy­
sługę w czasie brutalnej napaści Chińczyka. 
Dowiedzcie się tedy, że dał nu go jeszcze w 
czasie wędrówki przez dżungle zacny, nieod­
żałowany Gambur. '

— Gambur? Ten, którego pan Andrzej 
wyciągnął z bagna i ocalił od strasznej śmier­
ci w paszczy krokodyla?

— Ten sam, droga przyjaciółko. Ten sam 
poczciwy Gambur. co zamkniętemu w piwni­
cy Andrzejowi dostarczył broni, co przedarł 
sie do Ktotjiw i odsiecz nam przyprowadził-
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byf, Wesoły chichot przemiłej . trzpiotki 
wymowną odpowiedzią.

— Ida rnż, nareszcie.
Odwróciłem głowę w kierunku bram# 

Przyznaje, że jednak byłem trochę zaintrygo- ’ 
wany, kto może być owym miłym towarzy­
szem podróży. Nagle wydałem lekki okrzyk' 
zdziwienia. Poza smukła sylwetką mej na­
rzeczonej, wysunął się z sieni stary znajomy,.« 
Mr. Harvey.

— Hallo, Harvey! — zawołałem ochłoną* 
wszy ze zdumienia: — Jakie bogi pana tu 
przywiodły ?

Uścisnął mi dłoń z serdecznem wylaniem. 
Uważam, że uścisnął nawet za mocno.

— Ho. ho! Należy się panu dobra bura — 
zahuczał swvm głuchym basem, który panna 
Thevet nazwała ujmującym. — Godziło się 
to wyjeżdżać z Egiptu bez pożegnania? Los 
mnie pomścił, gdyż, jak Miss Nardewitz pobie­
żnie napomknęła, mieliście państwo w dalszej 
drodze nadzwyczajne przygody. Byliście po­
dobno nawet w niebezpieczeństwie życia.

— Wszystko to prawda — wtrąciła Lotte 
— ale nie będziemy chyba stali na ulicy. Pro­
ponuję mała wycieczkę za miasto.

— Czy mogę towarzyszve? Chciałbym 
coś usłyszeć o waszych przeżyciach. Ja nie­
stety mam pecha. Nigdy żadnej przygody. 
Podróż moia była monotonna, że nie powiem 
nudna.

Panna Thevet poparta prośbę Harvey*a * 
niezwykła skwapłiwością. Wiec umieściliśmy1 
sie w aucie wszyscy czworo, ja. ze względu m 
swói stan zdrowia i Lotu jako gość na srogo*
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Trzy godziny w piekle
W Beratern — nad ©gmistem lesSwem

P Gdybyśmy sobie uprzytomnili, że stą­
pamy po cienkiej skorupie ziemskiej, pod 
którą kotłuje kipiel wrzącej lawy, niefraso­
bliwość nasza zamieniłaby się w przestrach. 
Lecz dobrze się dzieje, że nie zaprzątamy 
sobie głowy tern, co się odbywa w łonie na- 
«rej ziemi. Wystarcza, że interesują się te- 
toi zagadnieniami uczeni geolodzy, którzy 
nieraz z narażeniem własnego życia próbują 
odsłonić rąbka zasłony, kryjącej przed o- 
czami naszemi piekło ziemskie. Do tych 
zuchwalców należy profesor Arpad Kirner, 
który niedawno temu spuścił się w głąb kra­
teru wałkanu Stromboli, położonego na je­
dnej z wysp Liparyjskich, na północno- 
wschód od Sycylji.

Przygotowania do tego karkołomnego 
przedsięwzięcia — pisze prof. Kirner — 
wymagały bardzo starannych studjów spe­
cjalnych. Ekwipunek mój składał się z u- 
brania asbestowego, ogniotrwałych ręka­
wic i butów, hełmu, chroniącego głowę od 
spadających kamieni i rozpalonego popiołu, 
'długiej liny asbestowej, aparatu z tlenem 
do oddychania i licznych przyborów nau­
kowych. Przyjaciele moi i kilkunastu naj­
odważniejszych mieszkańców wyspy towa­
rzyszyli mi w mojej wyprawie. Obwiązano 
mnie liną asbestową, obsługiwaną przez ro­
dzaj kołowrotu. Spuszczając się coraz ni­
żej. poczynałem odróżniać różne czarne, 
czerwone i żółte ściany krateru; z szczelin 
ich wydobywały się trujące wyziewy. U 
spodu rozponawałem napełnione dymem 
otwory. 'Wreszcie napotkały nogi moje na 
gorący, ale twardy grunt. Temperatura 
ziemi była rozmaita. W niektórych miej­
scach wynosiła ona przeszło 80 st. C., pod­
czas gdy temperatura powietrza nie prze­
kraczała 50 stopni. Atmosfera przesycona 
była wyziewami siarczaqemi. 

i Rozpocząłem natychmiast badanie dna 
i udałem się do owych otworów, podob­
nych do olbrzymich szybów o średnicy 3 
do 10 mtr, Wśród ogłuszającego huku z 
paszczy tych szybów strzelały w górę po­
tężne fontanny lawy, lecz słupy wybucha- 
(ącej w górę lawy miały znacznie mniejszą 
średnicę, niż szyby, co umożliwiało mi po­
dejście do ich krawędzi. Poprzez chmurę 
pary i różnobarwnego jeziora gotującej i 
pieniącej się płynnej lawy, w tajemniczy 
sposób kotłującej, w pewnej chwili zau­
ważyłem, jak powierzchnia tego ognistego 
jeziora poczęła powoli, ale stale wzrastać, aż

wspięła się do wewnętrzn, krawędzi lochu, 
by wybuchnąć w górę ognistą fontanną. 
Zaledwie zdążyłem schronić się w bezpiecz­
niejsze miejsce, gdy nastąpiła erupcja. Roz­
żarzone skały poczęły fruwać w powietrzu. 
W chwilę potem ogłuszony zostałem stra­
szliwym hukiem. Potężny słup lawy, ka­
mieni i rozżarzonych brył kamiennych, z 
których niejedne ważyły ponad 20 ctr., wy­
rzucony został z otworu w górę. Część 
skał wpadła z pworotem do krateru. Re­
szta staczała się po stokach wulkanu do 
morza. Był to widok okropny, ale przez

swą grozę tak fascynujący, jak drugiego 
chyba nie doznam.

Badania-moje trwały trzy godziny, któ­
re wydawały mi się wiecznością. Panowa­
łem nad sobą całkowicie i tylko dzięki temu 
udało mi się wyjść cało z tej okropnej sytu 
acji. Po dokonaniu zdjęć fotograficznych 
i zebraniu licznych prób gazu i kamieni, da­
łem sygnał, by mnie wydobyto z tego pie­
kła. Wróciłem bezprzytomny, a krew bu­
chała ustami i nosem. Lecz ostateczne zwie­
dzenie piekła na ziemi nie pociągnęło dla 
zdrowia mego żadnych dalszych ujemnych 
skutków.

Sfałszowany meteor
Czego Już luidizie nie próbują fałszo­

wać!
Niedawno do muzeum przyrodnicze­

go w Meksyku, przybył pewien chłop z 
jednej z pobliskich wiosek i oświadczył 
dyrektorowi muzeum, że w pobliżu jego 
domu spadł meteor, który rozbił się na 
kilka odłamków. Jeden z tych odłam­
ków chłop przyniósł do muzeum, zazna- 
czając, że jadro meteoru zaryło się głę­
boko w ziemi w pobliżu jego fermv. Dy­
rektor muzeum przyjął opowiadanie far­
mera za fakt i zbadawszy powierzcho­
wnie przyniesiony odłamek „meteoru“, 
w którym znalazł miedź, nikiel i żelazo, 
polecił na koszta wydobycia i sprowa­
dzenia do muzeum pozostałych części 
meteoru wypłacić chłopu 15.000 dola­
rów amerykańskich. Gdy po dwóch ty­
godniach chłop się nie zgłosił, dyrekcja

muzeum wydelegowała na wskazane 
miejsce swego przedstawiciela. Ten za­
stał farmę pusta. Sąsiedzi oświadczyli, 
źe właściciel farmy odziedziczył spadek 
w wysokości 15.000 dolarów, opuścił 
farme i wyjechał do Ameryki. Zapytani 
czy w ich okolicy spadł kiedy meteor, 
farmerzy oświadczyli, że takiego zja­
wiska nigdy nie zaobserwowali.

Wszczęte dochodzenie doprowadziło 
do ujawnienia szczegółów sprytnego o- 
szustwa. Farmer poorostu sam ulał ku­
lę z stopu miedzi, żelaza i niklu, którą 
następnie rozsadził i odłamek jej przy­
niósł do muzeum, które z wdzięcznością 
przyjęło ten, rzeczywiście jedyny w 
swoim rodzaju okaz „meteoru“.

Wszczęte za sprytnym oszustem po­
szukiwania policyjne pozostały bez re­
zultatu.

Telegram na ekranie
Wielka liczba i-deogramów, z których 

składa się alfabet chiński, uniemożliwia­
ła dotąd wprowadzenie telegraficznego 
przekazywania wiadomości przy pomo­
cy alfabetu Morse‘go, Dotychczas zaś 
radzono sobie w ten sposób, że najczę­
ściej używane znaki zastąpiono cyframi 
i cyfry te już przy pomocy alfabetu Mor- 
se‘go przysłano telegraficznie. Dopiero 
praktyczne zastosowanie telewizji roz­
wiązało sprawę posyłania oryginalnych

chińskich telegramów. Ideogramy, przy­
syłane drogą iskrową, ukazywały się 
na ekranie aparatu telewizyjnego i po­
zwalały z łatwością odczytać treść 
iskrowej „depeszy“.

Po raz pierwszy sposób ten zastoso­
wano w 1929 roku na linii Peiping •— 
Mukden. Obecnie linie takie łączą naj-. 
główniejsze centra kraju, ułatwiają zna­
cznie nierozwiazalną, zdawałoby się —- 
kwestią telegramów w języku chińskim.
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( dinem tykiem siedzeniu, Lotte oraz Anglik na
stołeczkach, szofer przy kierownicy. Moja ko­
chana dziewczyna z troskliwości o mnie kaza­
ła podnieść szybę, otuliła mnie szczelnie ple­
dem i poleciła jechać wolno w stronę bulwaru 
„Deux Republiques“. który okrąża Shang-haj 

i w tern miejscu, gdzie ongiś stały mury oforon- 
. tie miasta.

— A teraz — odezwała się Lou, kiedy au- 
( to ruszyło z miejsca, — teraz niech nam pan 
/ powie o podróży, która obfitowała w tak cie­

kawe wypadki. Tyle razy już chciałam coś o 
tern usłyszeć, niestety zawsze dziadek zabro­
nił panu męczyć się mówieniem. Teraz, wy­
zwolony z ood Jego kurateli, może się pan wy­
gadać za wszystkie czasy. Dobrze? We innie 
będzie pan miał wdzięczna słuchaczkę, a Mr. 
Harvey także będzie słuchał z uwagą. Praw­
da?

Nie mogę powiedzieć, by sztywny Anglik 
raczył na jej zalotne umizgi odpowiedzieć już 
nie ,,palącem“, lecz choćby uprzejmem spoj­
rzeniem.

Lotte jeszcze protestowała. Obawiała 
( się, że pęd powietrza, spowodowany jazdą, 

może zaszkodzić mojemu płucu, ledwie zabli­
źnionemu.

— Nie zaszkodzi mi, darling — odparłem; 
— przeciwnie, czuje wielką ochotę do wyga­
dania się za wszystkie czasy, jak powiada 
Mile. Lou, a szyba oraz wasze plecy zasłania­
ją mnie zupełnie przed prze wie wiem. Zresztą, 
jedziemy tak powoli.

Lou zaklaskała w ręce na znak zniecier­
pliwienia. Zawołała;
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— Więc zaczynajmy, zaczynajmy, zaczy­
najmy!

Odchrząknąłem, jak na mówce przystało 
i zacząłem przedstawiać treściwie przebieg 
naszej podróży, od wyjazdu z Suszu począw­
szy. Opuszczałem oczywiście te ustępy, któ­
re dotyczyły mego osobistego do Lotty sto­
sunku oraz szczegóły mniej ważne.

Harvey obrócił się na stołeczku i słuchał 
z wielką uwagą. Wszelkie żartobliwe komen­
tarze, lub wykrzykniki przymiłającej się doń 
Lou, zbywał milczeniem, , alb-o nawet niezbyt 
uprzejmym ruchem dłoni. Podobnym gestem 
opędzamy się od utrapionej muchy.

A kiedy doszedłem do miejsca, jak przy­
czajony w piwnicy, podsłuchałem rozmowę 
Chińczyka oraz drugiego łotra, aż podskoczył 
na swoim krzesełku i zawołał:

— No i co?! Ujrzał pan twarz tego dru­
giego człowieka?

— Niestety, nie udało mi się, gdyż zasło­
nił go występ muru przy okienku. Zresztą mu­
siałem zaraz powrócić na swoje zwykłe miej­
sce, aby sie załatwić z tym rzezimieszkiem, 
Ombą.

— Very interesting! Jaka przytomność 
umysłu! Jaka odwaga! — entuzjazmował się 
Anglik, a zachwyt jego dosięgną! zenitu, kiedy 
opowiedziałem, w jaki sposób uwięziłem w pi­
wnicy trzech uzbrojonych przeciwników.

— Ostatnim szczegółem, jaki mi utknął w 
pamięci — mówiłem — był skok rumaka, na 
którym jechał ów łotr przeklęty, co chciał po­
rwać moją najdroższą Lottę. Koń wspiął się, 
jak gdyby ujrzał przed sobą jaką barierę, choć

Głos ludzki zamienia się 
każdego dnia

W dużych wytwórniach filmach amery­
kańskich stwierdzono, że głos znanych ar­
tystów był każdego dnia inny. Szczegóło­
we badania wykazały, że nie tyłku każdego 
dnia, ale i w ciągu dnia glos uległ zmianie. 
Udało się to zarejestrować naturalnie tylko 
na bardzo czułych aparatach. Dalsze bada. 
nia fizjologów oraz techników ustaliły, że 
glos artysty przed i po obiedzie był stale 
uważany za głos 2 różnych ludzi. Nauko­
wego uzasadnienia tych badań do tej pory 
jeszcze niema.

Osobliwy banknot
W Banku Angiji znajduje się najwięk. 

szy banknot, jaki kiedykolwiek był wyda­
ny przez instytucje emisyjne. Banknot ten 
opiewa na mil jon funtów szterligów. Zwie­
dzający bank Angiji oglądają go jako naj­
większą osobliwość. Banknot ten wysta­
wiony został w XVII wieku. Obecnie wy­
kupiony przez Bank Angiji spoczywa w ga­
blotce, oglądany z zazdrosną ciekawości; 
przez zwiedzających.

Grająca piła
Najmodniejszy instrument jazzowych 

orkiestr znany był drwalom południowo^ 
amerykańskim już przed 200 laty. Umieli 
oni nadać ciesielskiej ,pile odpowiedni 
kształt, zginając ją w literę S. Pociągnięcia 
smyczkiem w tak zwanym „punkcie neu- 
tralizacyjnym“, położonym na środkowym 
luku litery, wprawia cząsteczki stali w wi­
bracje dające pełny, głęboki ton. W Euro­
pie grająca piła pojawiła się po wojnie świa­
towej najpierw w Niemczech, gdzie propa­
gatorem jej był słynny wirtuoz niemiecki, 
dr. Otton Frederick

Wdzięczny murzyn
Z Tabory, ośrodka wschodnio-afrykań- 

«kiego terytorjum Tanganajld, donoszą © 
ciekawem zdarzeniu. W okolicach tego 
miasta lwy wyrządzają znaczne szkody w 
stadach bydła tamtejszych mieszkańców, 
wobec czego czarni wieśniacy urządzają pu­
łapki na szkodliwych drapieżników.

Otóż w tych dniach sąd krajowy w Ta­
borze skazał pewnego sędziwego murzyna 
na 30 szylingów grzywny za to, że starowi­
na wypuścił z pułapki lwa, który wpadł do 
niej. Na usprawiedliwienie swoje czarny 
wieśniak oświadczył, że lew, który wpadł 
do pułapki, zwykle poluje w pobliżu jego 
chaty, ale nigdy na niego nie napada, a na­
wet pozostawia mu zawsze część mięsa z u- 
polewanego bydlęcia. Pomiędzy więc lwem 
a murzynem wywiązał się pewien rodzaj 
przyjaźni, to też, gdy murzyn ujrzał „swe 
go“ lwa w pułapce, wypuścił go z niej przez 
wdzięczność. Jest to zatem nowy warjant, 
tym razem prawdziwy, znanej bajki Ezopa 
o myszy, która przez wdzięczność uwolniła 
lwa z sieci, w którą się zaplątał.

Nauczka dla upartego
Pan Keel test obywatelem angle}" 

skim, któremuby bezwątpienia nigdy 
nie przyszło na myśl, w ojczystym kra­
ju, zatrzymać dla błahych powodów, 
pociąg w pełnym biegu. Bawiąc nato­
miast we Francji i nie mogąc w pociągu 
między Paryżem a Compiegine znaleźć 
miejsc siedzących dla siebie i dwóch 
pań, które mu towarzyszyły, pociągnął 
za sygnał alarmowy, zatrzymując roz­
pędzony pociąg w, odległości kilkuset 
metrów od stacji węzłowej.

Pociągnięty do odpowiedzialności są­
dowej, tłumaczył swoje Dostępowanie 
powołaniem się na francuskie przepisy 
kolejowe, zapewniające każdemu podró­
żującemu miejsce siedzące. Ponieważ 
nie mógł dojść do porozumienia z kon­
duktorem kolejowym, postanowił nie 
dopuścić do odjazdu pociągu, o Me nie 
znajdzie trzech miejsc siedzących. Sąd 
paryski, wychodząc z założenia, że sy­
gnałem alarmowym wolno się posługi­
wać wyłącznie w wypadkach nagłego, 
istotnego grożącego niebezpieczeństwa, 
skazał Anglika na 25 fr. grzywny, 100 
fr„ odszkodowania dla kolei oraz na wy­
drukowanie 5000 ulotek z umotywowa­
niem wyroku sądowego, które — jego 
kosztem — będą rozplakatowane na 
wszystkich dworcach i pociągach, celem 
pouczenia podróżnych, by go nie. naśla­
dowali.
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Orędzie ks. arcybiskupa metropolity Adama Stefana Sapiehy
Ks. arcybiskup krakowski Adam Stefan 

Sapieha wystosował z powodu ostatnich 
Zajść następujące orędzie:

„Drugi raz od czasu, jak nam Pan Bóg 
dał wolne polskie Państwo, polała się na 
ulicach Krakowa krew, padły trupy, wielu 
jeszcze rannych walczy ze śmiercią. Smu­
tek i głęboki żal przejmuje serca nas wszyst 
kich, współczucie dla tych biednych ofiar, 
jak również dla rannych żołnierzy bezpie­
czeństwa, którzy na rozkaz władzy pełnili 
Z narażeniem życia swój ciężki obowiązek.

Nie naszą jest rzeczą wydawać sąd, kto 
był starcia tego właściwą bezpośrednią 
przyczyną i w tern zawinił. Ufamy, że wła­
dze państwowe sprawę tę wyjaśnią i za­
dość czyniąc sprawiedliwości, pociągną win­
nych do odpowiedzialności.

Ta bolesna żałoba winna zmusić nas, 
byśmy nietylko oddawali się uczuciu żalu, 
ale do bezwzględnego odsłonięcia przyczyn, 
które stanowią podłoże i rodzą tak bolesne 
zajścia u nas w Krakowie i gdzieindziej w 
Polsce.

W kraju szerzy się okropna nędza. Ro­
botnik, wieśniak, bezrobotny inteligent i 
zubożały rękodzielnik przymierają z głodu 
i niedostatku Spychamy ten stan na tak 
zwany „kryzys“. Wiemy dobrze, że on 
dotknął dziś i pracodawców i pracujących, 
sie czy zawsze w równej mierze? Czy jed­
nak w wielu wypadkach niepohamowana 
chęć zysku, zbyt wysokie wynagrodzenia 
jednych nie powodują nieuczciwego wyzy­
sku biedy? Że wstydem przyznać musimy, 
źe tak jest, a krwawe wypadki w Krakowie 
: gdzieindziej, są tego jaskrawym dowodem. 
Wiele dziś mówi się o opiece nad robotni­
kiem, ale w jak wielu wypadkach ta opieka 
pozostaje słowem i nie przyczynia się do 
umożliwienia życia szerokim rzeszom.

Nasze chrześcijańskie społeczeństwo nie 
jest tu także bez winy, bo nie wzięło sobie 
do serca tak wymownych i stanowczych 
nawoływań Papieży od Leona XIII do Piusa 
XI. I między nami są nieraz tacy, co tylko 
patrzą na zysk a zupełnie nie pamiętają o 
sprawiedliwości. Nie zdobyliśmy się też' 
na to, by sprawiedliwość i uczciwość były 
przez wszystkich zachowane i conajwyżej 
dorywczo uspakajamy się wypełnieniem te­
go obowiązku społecznego.

Mamy nadto w naszem społeczeństwie 
bardzo znaczną ilość pracodawców nie­
chrześcijan, którym chciwość tak zaciemnia 
bezy, że nie widzą nawet własnego niebez­
pieczeństwa i uprawiają bezlitosny wyzysk 
jna każdem polu i bogacą się krzywdą ludz 
M-
i Skoro my nie spełniamy naszego obo­
wiązku i nie przychodzimy z pomocą nie 
tiogącym zarobić na życie, wtedy wciska 
(się na przywódcę klas robotniczych kto 
{inny: ludzie często nam obcy pochodze­
niem i wiarą, przejęci niezawisłością! Tak 
<samo jak w roku 1923 i teraz widzieliśmy 
wielu ludzi nieznanych wśród mas demon­
strujących. Wodzowie komunizmu narzu­
cili się na obrońców i doprowadzili nieopa­
trznie im wierzących — do gwałtu i nie­
szczęścia.

Jakże smutnym był ten orszak żałobny 
złożony z wielotysięcznej rzeszy chrześci­
jańskich robotników niosących trumny 
swych braci krzyżem zdobne a pozbawiony 
modłów i katolickiego obrzędu; przewódcy 
je wykluczyli, chociaż uczestnicy za tern 
tęsknili! A że tak się stało, czyż to nie wi­
na naszych zaniedbań i tolerowania zła! 
Wszak dopiero, gdy krew polała się i padły 
trupy na naszych ulicach, przyznano po­
krzywdzonym należną zapłatę, zwracając 
się do nich w odpowiedni sposób. Czy 
przebieg tych wypadków nie był podko­
paniem autorytetu władzy!

Cała Europa a przedewszystkiem nasze 
Państwo przechodzi dziś ciężkie zmagania 
I niebezpieczeństwa. Z zewnątrz i we­
wnątrz zagrażają nam nieprzyjaciele, któ 
fzyby chcieli nietylko zniszczyć dar Boży, 
jakim jest nasze wskrzeszone Państwo, ale 
pracują, by pogrążyć wiarę naszą i kulturę, 
przewrócić wszystko na modłę bolszewic­
ką. W takiej groźnej chwili nie czas na 
porachunki wzajemne, wygrażanie jedni 
drugim i wzajemną nienawiść. Łączyć się 
musimy wszyscy, w których płynie krew 
polska a w sercu panuje Wiara Chrystuso­
wa z odrzuceniem swych egoistycznych in­

teresów, do wspólnej pracy dla dobra ogó­
łu, w którym mieści się to, co ukochaliśmy 
i co nam jest święte i drogie.

Niech te krwawe i bolesne wypadki 
wstrząsną nami i doprowadzą do przeświad­
czenia, że tylko w jedności i z zachowaniem

Atrakcja cvrku „Belle Vue“ w M a ri­
eh ersterze nie są ani iego !wv tresowa­
ne, am nawet wysteov newfiej piektoó- 
sv; ab svfiskiei. pochodzącej' podobno, 
tak orzvnaimniej mówi reklama cyrku 
— z Harraru, a której karkołomne sztu­
ki wmawiają w podziw najstarszych 
bywalców cyrku. Główna jego atrak­
cją jest zainstalowany niedawno aparat 
do mierzenia siły i dźwięczności śmie­
chu, wynaleziony przez pewnego pomy­
słowego Anglika.

Aparat tern składa sie z mikrofonu 
połączonego ze specjalnym rylcem, któ-

Jak wvkaza}v niekompletne wpraw­
dzie chińskie statystyki urzędowe, na 
każdy tysiąc Chińczyków, 35 jest śle­
pych. Ten wysoki procent ludzi pozba­
wionych wzroku, wywołany jest przez 
bakterie, gromadzące się na ciele Chiń­
czyka. naogół mało dbającego o swą 
czystość zewnętrzna. Bakterie te do­
stają się do oczu przez pocieranie ich 
bradnemi rękoma. Następuje zapalenie 
które wobec braku jakiejkolwiek pomo­
cy lekarskiej, kończy sie w 99 wypad 
kach na 100 całkowita ślepotą.

W Chinach niema żadnej instytucji 
filantropijnej, któraby się zajmowała lo-

W dniu 1 kwietnia br. obchodzić bę­
dzie jubileusz 50-lecia najstarszy polski 
dziennik na Warmii, .,Gazeta Olsztyń­
ska“.

Pismo to, założone przez syna ko­
wala wiejskiego z Dużego Klebarka, 
Jana Liszewskiego, z zawodu nauczy­
ciela, pozostałe od 50 lat w rękach je­
dnej rodziny. Po śmierci bowiem zało­
życiela przeszło ono w ręce jego krew­
nych Pieniężnych, do dziś dnia będą­
cych wydawcami ..Gazety Olsztyń­
skiej“, która zwłaszcza po wojnie, wal­
czy wytrwale w obronie polskości i 
praw ludu polskiego na Warmii.

Za te działalność jest ona przedmio­
tem ciągłych szykan i represvi zarów­
no ze strony pruskich władz sadowych,

sprawiedliwości społecznej jest ratunek i 
one jedynie mogą nam zjednać błogosła­
wieństwo Boże i wywieść z dzisiejszej nie­
doli.“

Orędzie to zostało odczytane z ambon 
w kościołach Krakowa w niedzielę 29 ub. m.

ry na taśmie zakreśla odchylenia glosa, 
— jednocześnie druga taśma utrwala 
dźwięk śmiechu. Przed tym aparatem 
gromadzą sie codziennie mieszkańcy, a 
zwłaszcza panie i stojąc przód mikrofo­
nem dziwnego aparatu, zaśmiewają się 
srebrzyście, czemu wtóruje nierzadko 
tubalny śmiech panów. Każdy za opła­
ta jednego szylinga, może zarejestro­
wać swói śmiech, a za opłatą trzech szy 
lingów otrzymać jego wykres i utrwa­
lony na płycie dźwięk. Inowacja ta 
przyniosła dotychczas cyrkowi około 
20 tvs. funtów czystego zysku.

sem ociemniałych, ucząc ich pożytecz­
nych rzemiosł, wykonywanych w in­
nych krajach przez niewidomych. Wsfcu 
tek tego niewidomy Chińczyk, o ile nie 
przygarnie go która z dość licznych w 
Chinach misyj chrześcijańskich, zajmuje 
sie żebractwem, pędząc żywot parjasy, 
wyrzuconego poza nawias społeczeń­
stwa. Jedynie w niektórych większych 
miastach chińskich znajdują sie przy­
tułki dla niewidomych, gdzie jednak wa­
runki bytowania sa tak nieznośne, że 
niewidomi wola często kij żebraczy od 
łaskawego clileba ofiarowanego im w 
przytułku.

jak i licznych niemieckich organizacyj 
szowinistycznych. Prześladowania te 
spotvkaja nietylko sarno wydawnictwo, 
lecz i jego czytelników, którym wszel­
ki emi środkami zatruwa sie życie.

Obecny redaktor, Wacław Jankow­
ski, już w roku 1931 zamknięty został 
na 4 miesiące w więzieniu za swa dzia­
łalność dziennikarsko - polityczną, w 
lutym br. utraci! — na mocy wyroku o- 
kregowego sadu prasowego w Królew­
cu — prawo dalszego wykonywania za­
wodu dziennikarskiego

W dniu jubileuszu „Gazety Olsztyń­
skiej“ cale społeczeństwo polskie pobie­
gnie myślą poza gran.ce naszej Warmii, 
gdzie trwają przy Macierzy Polacy sil­
ni i duchem hartowani.

1* i «Umi stali
Podczas gdy dawniej panowały nie­

podzielnie dzwony z bronzu, — dzisiaj 
dzwon z odlewu stalowego coraz szer­
szego doznaje zastosowania. Przypomi­
namy sobie jeszcze, że podczas wojny 
światowej zdejmowano z wież koście!« 
nych dzwony bronzowe i zastępowali» 
je stalowemu

Dzwony z odlewu stalowego nie są 
bynajmniej wynalazkiem wojny świato­
wej. bowiem już w połowie ubiegłego 
wieku lano z tego materiału dzwony w 
Niemczech, Był to wynalazek epoko­
wy. który wykazał, że możliwem jest, 
podobnie jak żeliwo i bronze, wykony­
wać w formach odlewy stalowe. Pier­
wszy, który dokonał tej sztuki w roku 
1847, był Jakób Mayer, kierownik tech­
niczny bochumskiego Stowarzyszenia 
kopalnictwa i fabrykacji staliwa.

Wynalazek ten nie cieszył się uzna­
niem autorytetów technicznych. Kiedy 
wspomniane stowarzyszenie bochum- 
skie wystawiło nowy dzwon na między­
narodowej wystawię paryskiej w roku 
1855, nie kto inny, jak Alfred Krupp wy­
stani! przeciwko ternu z twierdzeniem, 
że wyrób dzwonów ze stali w drodze 
lama i.est niemożliwością techniczną i że 
wystawiony dzwon może być tylko z 
lanego żelaza, dzięki czemu także trwa­
łość tego rodzaju dzwonów jest tylko 
niewielka w stosunku do dzwonów z 
bronzu. Ponieważ jednakże koszty 
dzwonu stalowego wynosiły zaledwie 
potowe kosztów dzwonu z bronzu, koła 
fachowe bądź jak bądź zainteresowały, 
sie tym nowym wynalazkiem, tembar« 
dziej, że sam konstruktor Mayer w o- 
beonośei międzynarodowego grona fa­
chowców kazał rozbić swój dzwon i li­
do wodni 1, że składa się on istotnie ze 
stali. Dopiero teraz Mayer uzyskał pa­
tent na swój wynalazek, i od tej pory 
dzwony stalowe poczęty coraz większą 
robić konkurencję dzwonom bronio­
wym.

Metody lania dzwonów ze stoli zo­
stały tymczasem znacznie udoskonalo­
ne, Górują one podobno nad dzwonami 
z bronzu trwałością, a nie ustępują im 
pod względem dźwięku.

Przemvsl stalowy prowadzi oczywi­
ście wielka propagandę na rzecz dzwo­
nów stalowych, czego dowodem choćby 
fakt że dla tegorocznych igrzysk olim­
pijskich w Niemczech, dostarczono 
dzwonu stalowego, ważącego 10 tysię­
cy kg.

OOO ■1

Syn byłego dyktatora Hiszpanji, Primo de Ri- 
very, został ostatnio przez sądy hiszpańskie, 
skazany na dwa miesiące ciężkiego aresztu za 

działalność faszystowską,
———OOO

Humor
Złudzenie.

— Podobno mężczyźni żonaci żyją dłużęg" mł 
kawalerowie ?

-— Nonsens! czas im się dłuiży, oto wszystko!

Piosenka miłosna.
Maryś moja. Maryś1 moja. dziewucho!
Kocham ciebie, że aż w gardle mi sucho.
Moje słowa sa prawdziwe i szczere.
Chodź do księdza, bo jak nie chcesz t# 

soiere.
Zarabia.«

— Więc pam naprawdę zarabia na utrzyma­
nie piórem?

— Ależ tak,
— Do jakich miesięczników pan pisze?
— Do miesięczników? broń Boże! Co dw» 

tygodnie piszę do ojcf -

Obrazki z ostatnich wyborów w Niemczech. U góry: długi ogonek głosujących przed loka­
lem, wyborczym i głosowanie w szpitalu. U dołu: specjalne oddziały hitlerowców doprowadzały 

do lokali wyborczych nawet zgrzybiałych starców.

Ir P' mierzenia śmlethu

Chiny mają najwięcej ślepców

Jubileusz 56-leda najstarszej gazety polskiej na Warmjl



Środa, dnia 1 go kwietnia 1936 r.

TEATR, MUZYKA I EKRAN
> TEATR POLSKI w KATOWICACH.

RBPBRTUA.R:
Iroda, dnia 3 kwietnia: „Wesele“ o godz. 20.
Czwartek, dnia 2 kwietnia; „Powrót Mamy“ premje- 

*a o godz. 20.
Sobota, *dnia ,4 kwietnia: „Wesele“ dla szkól o

godz. 15.301
Sobota, dnia i kwietnia: „Powrót Mamy“ o godzi- 

fcie 20.
Sobota, dnia 4 kwietnia: „Powrót mamy“ o godz. 20.
Niedziela, dnia 5 kwietnia: „Tydzień Pol. Zw, Za­

chodniego“ o godz. 11.
Niedziela, dnia 5 kwietnia-: „Moja siostra i ja“ o

godz, 16.

„Wesele“ Stan. Wyspiańskiego.
Dziś, w środę o godz. 20 wlecz, dramat Stanisława 

Wyspiańskiego p. Ł „Wesele“, — Gra cały artystyczny 
geśpół teatru.

Premjera powrót Mamy“.
W czwartek 2 kwietnia o godz. 20 wieczorem wcho- 

.dzrtaa afisz Teatru Polskiego najnowsza trzyaktowa 
komedja znanej wybitnej poetki współczesnej Marji 
Jasnorzewskiej-Pawlikowskiej, p. t. „Powrót Mamy“.

-ooo

■ Dział' handlowy.
Urzędowa ceduła giełdy zbożowej 

i towarowej w Katowicach
z dnia 81 marca 1986 r.

Sieny rozumieją' się za 100 kg. w złotych parytet wagon 
(Katowice, w ł ąndlu hurtowym, w ładunkach'.wagonów 

. Kpnsy. ustalone na podstawie cen transakcyjnych: 
Iftrto.,14.50. Pszenica jednolita 21.25. Jęczmień na kaszę 
1 Mąka pszenna gat~ I 0^20 proc. 33.50, gat. ID 0—65 
jp>roc 29.25. Mąka żytnia gat. I 0—50 proc. 21.25. Otrę­
by żytnie przem. standartoweg 11. — Ceny orjenfca- 
*£jne niezmienione.

"Notowania poznańskiej giełdy zbożowej
3 dnia 81 marca 1986 r,
•Ceny parytet Poznań.

Notowania bez zmiany, ogólne usposobienie stalsze. 
Ogólny •obrót: 1.574,6 toń, w tern: żyta 517 ton, pszeni­
cy 302 ton, jęczmienia 160 ton, owsa 80 ton.

Notowania warszawskiej giełdy pieniężnej
a dnia 31 marca 1936 r.

Warssawa. - Dewizy: Belg ja 80.85 90.03 89.67. Berlin 
513.98 218.82. Holandja 360.00 360.12 359.28. Londyn 26.29 
26.36 26.22. No— . ~rk czek 5.30 7/8 5.32 1/8 5.29 5/8. No­
wy Jork kabel 5.31 5.32 1/4 5.29 3/4. Paryż 35.01,35.08 
34.94. Praga 2 .95.22.00 21.92. Oslo 132.43 131.77. Zurych 
172.90,173.24 172.56. Sztokholm 135.60 135.93 135.27. Wio­
chy 42.50 42.00. Madryt 72.58 72.73 72.43. Kopenhaga — 
117.64 117.06. — Dolar prywatny 5.33, zloty 9.06.

-Pożyczki polskie w Nowym Jorku: Dolarowa 74.00. 
Dillonowska 90.00. Stabilizacyjna 105.75. Warszawska 
66.75. Śląska 63.75;

MaMane.
60-lecie urodzin.

Pawłów (ko;i B/elszłWK), W czwartek, 2-<$o 
kwietnia br ' dbcKóćzi .'FrlśShżeic dens swote

S«iSSj8l%?
mu Jubilatowi serdeczne życzenia ntos$o>i'av.;eń 
stwa- Bożego, zdrowia t-.'długiego życia, żeby 
jpra sie iak riaileoiei powj.Jz.to w dlug.ę lata, 
żeby iak .najdłużej czytał : abonował nasza ga 
zete.

Żona Wiktoria, dzieci • wnuki. Także życie" 
p;a składa Wilhelm ,N,eli:ny agent Do tych 
życzeń przyłączą sie także Redakcji.

70-lecie urodzin.
Brzozowiee Kamień. Pan Franciszek Kalka 

85 BrzozowicKam.enla obchodzi w oiątek 3"go 
kwietnia swoje 70 urodziny. Na tej drodze ~kia" 
dala serdeczne życzenia szczęścia, zdrowa i 
błogosławieństwa Bożego, córki, synowie, syno­
we i wnuk.. Pan Kafka jest długoletn m aber en 
tem „Katolika“,

Do twh życzeń przytaczają sie Kopocz Ft an 
elszek kolporter jak o też redakcja „Katolika" — 
Ńa intencje Jubilata zostanie odprawiona Msza 
św w miejscowym kościele parafialnym.

RZECZPOSPOLITA POLSKA 
Województwo Śląrkie.

ZAPOWIEDŹ.
Kr. 16/36 r,

Podaje się do ogólnej wiadomości, że
L szofer Józef Ny derek, kawaler, zamieszkały w 

Pławach, gmina Oświęcim, syn zmarłych rolnika Wa­
lentego Nyderka i żony jego Marjanny z domu Bara­
niaków;

2. panna Helena Tekleli, bez zawodu, zamieszkała 
w Niewiadomiu, córka inwalidy górniczego Franciszka 
Tekielego" i żony jego Teresy z domu Patasów — chcą 
gawrzeć związek małżeński.

Obwieszczenie zapowiedzi nastąpić winno w Niewia­
domi u i czasopiśmie „Katolik“.

Niewiadom, dnia 28 marca 1936 r.
(Pieczęć).

URZĘDNIK STANU CYWILNEGO 
• • . . , (—) Sm/Dljca.

ZYCIE SPORTOWE

Move HM MiaSnte SląsK—Paznali
Niespodziewana I niezasłużona porażka drużyny śląskiej.

W niedzielę, 29 bm. odbyły' się w Po" 
znaniu w:said "ogrodu zoologicznego rewan­
żowe zawody miedzyokręgowe miedzy re" 
prezentacyjna drużyna Śl. O, Z. A. a -epre 
zenta-cja Poznania. Zawody odbywały się 
na ringu „bokserskim zgoła nieodpowiednim 
dla tego. celu i nieprzepisowym zarówno 
co do- rozmiarów, rozmieszczenia lin i ja­
kości materaca. Po dwukrotnej porażce po" 
niesionej na Śląsku przez zespół poznański, 
starali sie gospodarze o zwycięstwo za 
wszelka cenę, znajdując wybitne PuDarcie 
u publiczności oraz niestety ...u tego, Który 
powinien był być bezstronnym — u arbi­
tra!

Niekorzystne warunki techniczne, swoi­
sta reakcja tłumnie zebranej publiczności 
deprymowały ambitnie wałczących zawod­
ników śląskich. Krzywdzące, a niczera nie 
usprawiedliwione orzeczenia sędziego — 
arbitra p. Leitgebera i sędziego punktowe­
go z Poznania p. Szymańskiego złożyły 
sie w rezultacie na końcowy rezultat, nie 
będący zgoła odpowiednikiem istotnego 
stosunku sił bo 19:5 dla Poznania,

Nieudolne sędziowanie pana Leitgebera 
było ięgiua z przyczyn tego nieprawdopo­
dobnego rezultatu, którego nie oczek wali 
Poznaniacy nawet w najśmielszych ocze­
kiwaniach i nadziejach. Znany ze swego 
niezwykle obiektywnego sędziowania o" 
iimpijski sędzia P. Z. A. p. Hem. któ-y w 
tych niezwykle ciężkich warunkach oetnił 
obowiązki sędziego punktowego był celem

nieuzasadnionych zaczępek i pogróżek pew- 
wnych pp. ..reporterów", którzy w bezce­
remonialny sposób wygrażali mu się. chcąc 
w ten sposób wpłynąć; na tok sędziowania. 
Podajemy ten fakt niezwykle znamienny 
bez komentarzy.

Walki toczyły sie wśród nieprzyjaznych 
okrzyków i dopingowania poznańskich za­
wodników a krzywdczace orzeczenia słabo 
orientującego sie sędziego były przyjmo­
wane z entuzjazmem godnym lepszej spra­
wy, Jako jedyny jasny punkt, utrwaliło 
sie niezwykle korzystnem wrażeniem w. pa­
mięci drużyny śląskie i przyjęcie przez za­
służonego prezesa POZA p. Wowera. Któ­
ry z iście staropolska gościnnością uodej" 
mował śląska' drużynę i oprowadzał p., pię­
knych zabytkach miasta Poznania i serde­
czna opieką i troskliwością ujął sobie sią­
ka drużynę. Ta jaskrawa różnica m.ęazy 
prawdziwie obywatelskiem stano w isK'em 
prezesa p. Wowera a przyjęciem zgotowa" 
nem przez publiczność i pewnych czł juków 
P. O. Z. A. była zbyt wyraźna i szczegól­
nie na podkreślenie zasługuje. Pojedyn­
czych wyników nie podajemy, gdyż były 
podyktowane aż nazbyt wyraźnemi intere­
sami partykularnemu A takie okoliczności 
najmniej mogą sie przyczynić do rozwoju 
naprawdę pięknego sportu zapaśniczego, 
który tak pięknie rozwija sie pod kierow­
nictwem zasłużonego prezesa PnHkiegj 
Związku Atletycznego p. dra Adama Kocu'

Uga rozeoczyna zezem
Pogoń lwowska gra 5 kwietnia z Ruchem w Wielkich Ha|dukach„

Najbliższa niedziela (5 kwietnia) rozpoczyna 
sezon rozgrywek ligowych W dniu tym grają: 

w Warszawie: Legja — Dyb. 
w Krakowie: Wisła — Śląsk, 
w Łodzi: Ł. K. S. — Warszawianka, 
w Poznaniu: War.a — Garbarnia, 
w Wielkich Hajdukach: Ruch — Pogoń. 
Sędziować będą mecze w Warszawie p. k~- 

czyftski w Łodzi dr. Lustgärten, w1 Krakowie 
p Kurzweil, w "W Hajdukach p. Rutkowski, w
PozłtattMi' p Gruszka.....

„ Sezon ligowy na Śląsku zainauguruje atrak­
cyjny rnecz wicemistrza Polski „Pogoń“ z trzy. 
krotnym mistrzem Ruchem

Występ Pogoni lwowskie; na Śląsku cieszył 
sie stale wyiatkowem powodzeniem, a niedziel­
ny mecz niewątpliwie zainteresowanie to spo e- 
guje; w tym roku bowiem Pogoń wystąpi do 
walki z Ruchem starannie przygotowana. Świad­
czy o rem szereg spotkań, takie rozegrała Po­
goń przed meczem z Ruchem, a o formie jej 
dużo mówi zwycięstwo nad Koszarawą z Żyw­
ca (4:1). *

Ruch zagra bez chorego Czenipisza którego 
z powodzeniem zastępuje od szeregu tygodni 
Giemza Ruch wystąpi w składzie: Tatuś w 
bramce, w obronie: Rurański — Giemza. w po­
mocy: Badura — Zorzycki — Dziwisz, w ata­
ku: Wodacz. -Wilimowski, Peter*. Górka, Mai. 
cherek

Zawody prowadzić będzie znany międzyna­
rodowy sędzia; Rwkowski z Krakowa Początek 
meczu o godz. 16 na nowym stadionie sporto­
wym- przy ul Chorzowskiej położonym w cen­
trum Hajduk, o 2 minuty od dworca i przystan­
ku tramwajowego

W przedmeczach spotkają się o godz 12
drużyny szkolne K. P W Śląsk. Katowice — 
Ruch. o godz 13 iunjorzy KFVV — Ruch oraz 
o godz 14,15 KSM. Kostuchaa — Ruch II re­
zerwa

W związku; ze zbliżającemi się mistrzostwa­
mi zarząd Ruchu zwraca Sie do publiczności z 
pr.ośba o odpowiednie zachowanie się podczas 
zawodów Zwraca się uwagę, że w myśl obo. 
wiązujących przepisów, gospodarz zawodów 
jest odpowiedzialny za wszelkie wypadki, mają­
ce mię-isce na boisku, za które grożą tak cięż­
kie konsekwencje, jak zawieszenie i zamknięcie 
bełska.

Oczy śląskiego świata spotrowego będą po.

zatem zwrócone na Kraków i Warszawę W 
Krakowie barw Śląska w meczu• z-bojową Wi­
słą będzie bronił Śląsk ze Świętochłowic, który 
pociągiem popularnym zabierze setki swych 
zwolenników Trudno przewidzieć wynik tego 
spotkania, ale jedno jest pewne, że sympatycy 
Śląską nie pozwolą mu załamać się nawet w 
wypadku niepowodzenia i d od ad z a mu bodźca 
do walki .....

Beniamin* ligi KS; Dąb przejdzie chrzest 
bojowy w stolicy w meczu z Legią która po­
winien po-konać. znajduję się. bowiem w lepsze' 
formie ii kondycji fizycznej

Sprawy towarzystw.
Uroczyste zebranie Tow. gimnast. 

„Sokół" w Załęża.
Zarząd tow. gimn. Sokół w Załężu zwołuje 

na dzień 1 kwietnia br. uroczyste zebranie z o- 
kazji rocznicy założenia towarzystwa. Zebranie 
odbędzie się w lokalu ■ magistratu o godz. 19. 
Druhowie i Druhny! Przetrwaliśmy ćwierć 
wieku i żyjemy stojąc pod znakiem naszego So­
koła, jako znakiem Odrodzenia Narodu. Zarząd 
apeluje o liczne przybycie na uroczyste zebranie. 
Niech nikogo nie brakuje.

Przedstawienie teatralne w Popielowie
W niedzielę, • unia 5 kwietnia. urządza miej­

scowy odział „Śłowiczek“ Stow, śpiew, śląskich 
przedstawienie teatralne, na sali p. Kolony w 
Popielowie. Odegrana, zostanie wspaniała sztuka 
starszego już dzisiaj repertuaru, pi. „Królowa 
Przedmieścia“ Krumlowsfciego, z muzyką Po- 
wiadomskiego, wodewil w 5 aktach. Dla miło­
śników sceny i sztuki polskiej będzie to nieby­
wała okazja, zobaczenia jednego z najpiękniej­
szych dzieł literatury polskiej, która wystawio­
na po raz pierwszy w roku 1898, w starym Gro­
dzie Wawelskim, Krakowie, osiągnęła niebywa­
ły sukces, ściągając nieprzebrane, tłumy publicz­
ności do Teatru z każdorazowem następnem jej 
wystawieniem. Kierownictwo chóru, które się 
przygotowuje bardzo starannie do wykonania 
powyższego, dzieła, ma nadzieję, że publiczność 
z Popielowa i okolicy weźmie g'-emjalny udział 
w powyższem przedstawieniu, terabardziej, że 
ceny wstępu są bardzo przystępne; Bliższe szcze­
góły na afiszach.

Program radiowy.
Czwartek 2 kwietnia.

KATOWICE. Go^z. 6.30 Pieść poranna i gimnastyka* 
6.50 Koncert poranny orkiestry "dętej KP W. w Kato* 
wicach. W przerwie o godz. 7.20 dziennik poranny. — 
7,55 Parę informacyj. 8.00—8.J.3 Audycja dla szkół. 11.51 
Sygnał czasu. a~.Ü0 Hejnał z wieży Mar jack, ej w Kra­
kowie. 12.03 Dziennik południowy. 12.15 Poranek mu­
zyczny dla młodzieży szkół średnich. 13.00 Płyty. 13.16 
Chwilka gospodarstwa domowego. 13.15—14.15 Koncert 
orkiestry . mandolinistów im. Moniuszki w Wetnowcu. 
15.15 Wiadomości o wywozie polskim. 15.20 Wiadomości 
giełdowe. 15.22 Wiadomości bieżące. 15.25 Życie arty­
styczne i kulturalne Śląska. 15.30 Płyty. 16.00 Audycja 
dla dzieci. 16.15 Recital wiolonczelowy. 16.45 Cała Pol­
ska śpiewa. 17.00 Odczyt. 17.15 Fragmenty muzyki ope­
rowej. 17.50 Aktualna pogadanka gospodarcza. 18.06 
IV koncert z cyklu „Najpiękniejsze sonaty Mozarta“. 
18.30 Kuk.ełki śląskie. 18.45 Płyty. 19.00 Karlikowa 
poczta. .19.20 Koncert reklamowy. 19.35 Wiadomości 
sportowe. 19.45 Pogadanka aktualna. 20.00 Ostatni pio­
senkarz Lwowa. 20.45 Dziennik wieczorny. 20.55 Poga­
danka. 21.00 Wielki Teatr Wyobraźni. 21.35 Nasze pie­
śni. 22.00 Audycja z okazji-setnego występu przed mi­
krofonem Polskiego Rad ja. 22.45 Płyty. 23.00 Wiado­
mości meteorologiczne. 23.05—23.35 Skrzynka francu­
ska.

AUDYCJE ZAGRANICZNE.
Czwartek 2 kwietnia.

Godz. 17.00 Kolon ja i Monachjura.. Koncert. 17.38 
Mor. Ostrawą. Recital fort. 17.10 Koszyce. Koncert 
radjoorkiestry. 18.00 Itolonja i Kr .owiec. Koncert. 
19.00 Strasburg. Utwory Czajkowskiego. 19.15 Ryga. 
Wieczór Griega. 19 30 Budapeszt. „La Fiamma“ — ope­
ra 19 50 Bratislawa. Recital śp.ewaczy. ZOiOO Kolon ja. 
Zwierciadło radjowe. 20.10 Lipsk. Koncert Mozartów- 
ski. Koenigswusterhausen. Wieczór Wagnerowski. 20.15 
Bukareszt. Koncert symf. 20.35 Rzym. „Mignon“ — ope­
ra Tirom; sa. 20.55 Praga. „Zmartwychwstanie“. — kan­
tata. 21.00 Monachium. Muzyka ludowa. 21.45 Buda. 
peszt. Koncert wymienny Wągry — Francja, r 22.00 
Stockholm. Koncert orkiestrowy. 22.15 Praga. Muzyka 
salonowa. 22.20 Wiedeń. Muzyka popularna. 23.00 Mo­
nach j urn. Koncert nocny. 24.00 Frankfurt. Koncert noc-

Kronika radmwa
_Hierarchia- rozgłośni polskich. Nie wszy­

stkie rozgłośnie regjonaine mają równy udział 
w programie ogólnopolskiego Radja. Pochodzi 
to stąd, że nie wszystkie miasta, w których ist­
nieją rozgłośnie regionalne, posiadają takie sa­
me możliwości intelektualne i artystyczne. Pierw 
a ze miejsce pod względem ilości audycyj nada­
nych w styczniu na całą Polskę zajmuje Lwó-w, 
drugie Kraków, trzecie Poznań i Wilno (oba. te 
miasta nadają ńa wszystkie rozgłdśńle Po.lekie- 
go Radja taką samą ilość audycyj), czwarte To­
ruń, piąte Katowice i szóste Łódź. Należy pod­
kreślić, że ilość audycyj, nadanych z rozgłośni 
regjo.nalr.yeh na całą Polskę niema nic wspól­
nego z ilością audycyj lokalnych. Hierarchią 
rozgłośni pod względem ilości audycyj lokalnych 
wyglądałaby inaczej.

—' Wspaniały rozwój doniosłej akcji Księ­
dza'Rękasa. W. całym szeregu szpitali w Polsce 
instalowane sa odo orniki radiowe celem urnożli 
wienia chorym jslmćłiańla : audyćii radiowych. 
Ńajwytrwałej akcie te -prowadzi od roku 1930 
ks Michał Rękas ze Lwowa, który przed mP 
kroicnem tej rozgłośni w każdy piątek specjał" 
ne wygłasza pogadanki. Już wiele szp.tali w 
Polsce z inicjatywy Komitetu Radja dla Cho­
rych we Lwowie wprowadziło u siebie instala­
cje radjowe spotykając się wszędzie z wdz.ęcz* 
■nościa chorych. Niektóre nowe szpitale, iak np. 
Szipdal UbeżPiecza.ini" Społecznej w Krakowie, 
już w . czasie budowy uwzględniała instalacje 
radjowe. Sw eży przykład dobrze zrozum alei 
społecznej akcji radiowej dało Zagłębie Nafto­
we. gdzie dla uczczenia pam-ęci zmarłego dy­
rektora szpitala dr. Kozłowskiego postanowio­
no urządzić radio dla chorych w szpitalu w Dro 
hobyczu. W porozumień, u z centrala Apostol­
stwa: Chorych we Lwowie stworzono komitet ; 
obywatelski złożony z przedstawicieli Dróho- j 
bycza i Borysław a.. Komitet zaprosił ks Rę" j 
-kasa do wygłoszenia odczytów, które odbyły s ą 
w Drohobyczu J w Borysławiu przy tłumnym 
udziale publiczności. Należy mieć nadzieje, że 
uchwały obu zebrań zostana w krótkim czasie 
wprowadzone w życie i że szp.tal powszechny fe 
w Drohobyczu będzie miał wzorowa instalację / 
dla chorych. Akcja radiowa dla chorych nie za1 
pominą jednak i o chorych prywatnych) Z da", 
rów radiosłuchaczy, którzy przesyłają jpod a- 
dresem „Radia dla chorych“, Lwów, ulica Bato­
rego 6. Stare odbiorniki lub też drobny ot ary 
w gotówce — wysyła sie dla chorych radio, 
które jest im największa pociecha. Dla przy­
kładu wspomnieć należy, że np. w marcu w je­
dnym dniu wysłano 19 kompletów detektoro­
wych ze słuchawkami dla chorych w różnych 
stronach Polski. Ponadto dostarczono w.vkfzy 
odb o mik sieciowy i głośnik dla Zakładu dla 
nieuleczalnych w Tarnowie, urządzono instala­
cje odbiorcza w salach szkoły dia dzieci Dla 
niedorozwiniętych we Lwowie, a w toku jest 
akcja zbiórkowa na radio dla. sz-p.taii dla dzie­
ci w Tarnowie i dla szpitala w Stryju.
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Z wiosną nie polnie się.Namiętność myśliwska Maćka Buły została przez los sromotnie ukarana.


